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Ostatnia... Warszawa
Dziś idziemy na 2 koncerty 

muzyków warszawskich; je­
den z nich rozpoczyna się o go­
dzinie 12-w auli PWSM, a dru­
gi w auli Uniwersytetu Po­
znańskiego o godz. 19.

Wystąpią słuchacze klas 
prof. prof. K. Bacewicza, St. 
Szpinalskiego, I. Dubiskiej, 
Margerity Trombini-Kazuro, 
B. Góreckiego, M. Szaleskiego, 
M. Czekotowskiej.

W pierwszym programie 
przewaga fortepianu. Usłyszy­
my także występ śpiewaczy i 
jeden skrzypcowy. Utwory 14 
kompozytorów.

Miłośnicy muzyki kameral­
nej mogą w auli UP posłuchać 
Septetu D-dur I. J. Elsnera i 
Kwintetu T. Szeligowskiego. 
Oprócz tego — wiele arii, pieś­
ni i piosenek.

Po raz ostatni na scenie 
Opery zobaczymy dziś o godz. 
14.30 (a nie o godz. 15) mło­
dych tancerzy. Będzie to zbio­
rowy popis wszystkich pań­
stwowych średnich szkól bale­
towych. Każda pokaże swoje 
najlepsze punkty programu. 
Ujrzymy więc taniec ludowy, 
obrazy rodzajowe i fragmenty 
z baletów.

Jutro — w auli UP o godz. 
19 zakończenie zjazdu i kon­
cert pożegnalny.

Szkoda, że ten piękny zjaz­
dowy tydzień tak szybko mi­
nął...

Za kilka dni rozruch
kluczowego wydziału Huty im. Lenina

Uruchomienie walcowni ciągłej 
przyspieszy rozwój wszysłkieh gałęzi 

naszej gospodarki narodowej
WARSZAWA (PAP)
W związku ze zbliżającym się dniem rozpoczęcia roz­

ruchu urządzeń walcowni ciągłej blach na gorąco kluczo­
wego wydziału w Hucie im. Lenina, minister hutnictwa 
mgr inż. Żemajtis przeprowadził z redakcją PAP rozmo­
wę na temat znaczenia tego obiektu dla naszej gospo­
darki narodowej.

— Walcownia — mówił m. 
in. min. żemajtis — której 
rozruch rozpocznie się już za 
kilka dni, jest największą 
walcownią w kraju. Jest ona
zarazem jednym z niewielu nowaniu urządzeń i proce- 
tego typu zakładów w Euro- sów technologicznych, co 
pie — zarówno pod wzglę- musi potrwać pewien czas, 
dem wielkości i możliwości jest znacznie wyższa od 
produkcyjnych, jak i pozio- pierwszej. Liczymy tu na 1 
mu technicznego. Jak wiado- milion 200 tys. ton, albo i 
mo, projekty i urządzenia więcej. Podstawę do takiego 
walcowni otrzymaliśmy ze twierdzenia dają nam do­

świadczenia hutnictwa ra- 
pro- azieckiego.
min. Wydajność nowej walcow- 

żemajtis zaznaczył, że zdol- ni w Hucie im. Lenina bedzie 
ność projektowa wynosi — ponad 10-krotnie wyższa niż
_________________________  wydajność dwóch naszych

dotychczas największych 
walcowni w hucie „Pokój “ i 
„Batory". Poziom techniczny 
jest niemal nieporównywal­
ny: tam, w starych walcow­
niach, gdzie przeważa trud 
fizyczny (mechanizacja jest 
bardzo mała), panują cięż­
kie warunki pracy; zmusze­
ni byliśmy nawet ograniczyć 
tam dzień pracy do 6 godzin.

Tutaj, w nowej walcowni, 
gdzie niepodzielnie panuje 
mechanizacja i automatyza­
cja, robotników zastąpią wy- 

(Ciąg dalszy na str. 2)

Związku Radzieckiego.
Mówiąc o zdolności 

dukcyjnej walcowni

Ogólnopolska narada
kierowników
samokształcenia 
rolniczego 
odbyła się w doznaniu

W dniu wczorajszym w Do­
mu Chłopa przy ul. Mickie­
wicza w Poznaniu odbyła się 
ogólnopolska narada kierow­
ników samokształcenia rolni­
czego. Organizatorem narady 
był Zarząd Wojewódzki ZSCh, 
którego prezes Witold Mierze­
jewski poinformował na wstę 
pie zebranych o dotychczaso­
wych wynikach szkolenia rol­
niczego w naszym wojewódz­
twie. Bogate doświadczenia 
roku ubiegłego pozwolą niewąt 
pliwie naszym aktywistom u- 
niknąć popełnianych dotych­
czas błędów, dotyczących tak 
organizacji jak i programu 
szkolenia. W województwie po 
znańskim czynne były w ubie 
głym roku i344 punkty szko­
lenia. którymi w 75 proc, kie­
rowali przodujący chłopi — 
aktywiści ZSCh.

Narada da}a uczestnikom 
możność porównania i wymia­
ny doświadczeń z zakresu sa­
mokształcenia rolniczego oraz 
wskazała wszystkim organiza­
cjom społecznym pracującym 
na wsi konieczność poważniej 
szego niż dotychczas zajęcia 
się tą ważną dla rozwoju na­
szej produkcji rolniczej spra­
wa.

(A. Z.)
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DELEGACJA SEJMU PRL
przybyła do Moskwy

Parlamentarzyści polscy zaproszeni do Albanii
MOSKWA (PAP)
Dnia 8 bm. przybyła tu na zaproszenie Rady Najwyższej 

ZSRR 10-osobowa delegacja Sejmu Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej. Na czele delegacji stoi marszałek Sejmu PRL — 
prof. Jan Dembowski.

Na lotnisku we Wnukowie 
delegację Sejmu PRL witali
m. in.: przewodniczący Rady polską oczekiwały liczne rzesze
Związku Rady Najwyższej 
ZSRR A. P. Wpłkow, przewód 
niczący Rady
W. T. Łacis.

po pełnym, rzecz jasna, uru­
chomieniu — 700 tysięcy ton. 
Zdolność rzeczywista, tzn. 
taka, jaką będziemy mogli 
uzyskać po całkowitym opa-

Rozstrzygnięcie 
konkursu
Wydz. Kultury Prez. WRN

Dzisiaj rozstrzygnięty został kon­
kurs Wydziału Kultury Prezydium 
Miejskiej Rady Narodowej w Po­
znaniu na krótki utwór krytyczny. 
Jury konkursowe, po zapoznaniu 
się z nadesłanymi pracami, ogłosi­
ło następujące wyniki:

W dziale literackim — 
postanowiono przyznać dwie trze 

cte nagrody: Przemysławowi By­
strzyckiemu za pracę pt. „Upadek 
Tobiasza", czyli o trudnej sztuce pi 
sania oraz Zbigniewowi Pędziń- 
skiemu za pracę pt. „O krok od 
Sienkiewicza". Poza tym Zbigniew 
Pędziński otrzymał 2 wyróżnienia 
za prace pt.: „Powieść o chłop­
skiej przeszłości" i „Z dala od sza 
rego człowieka".

W dziale teatralnym —
I nagrodę otrzymał Leszek Pro 

rok za pracę pt. „Wokół ballad 
romansów", II nagrodę — Janusz 
Biniek, który nadesłał pracę pt. 
„Rzecz frygijska czyli bardzo ludz 
ka". Równocześnie II nagrodę jury i 
przyznało Celestynowi Skołudzie \ 
za pracę pt. „Filozofia Celiny Bełz \ 
kiej". \

W dziale plastycznym — \
przyznano II nagrodę Leszkowi * 

Prorokowi za pracę pt. „Sztuka ty i 
siącleci" oraz II nagrodę — Krzv- \ 
sztofowi Racinowskiemu za pracę \ 
pt. „Na marginesie pewnej wysta- f 
wy". Wyróżnienie w tym dziale <- F 
trzymał Józef Modrzejewski, który f 
nadesłał pracę ,,O architekturze (> 
poznańskiej — piórem obserwato- $ 
ra". i

W dziale muzycznym nagród ani 
wyróżnień nie przyznano. i

O terminie odbioru nagród zawia \ 
młodzieżową reprezentacją CSR — domi Wydział Kultury Prezydium \

Ze sportu

Ruch remisuje
w Tuluzie

Trzeci występ piłkarzy Ruchu na 
toumće we Francji przyniósł im 
w czwartek, 8 bm w Tuluzie re­
mis 3:3 (0:2) z miejscowym zespo­
łem FC Toulouse. Wszystkie bram 
ki dla drużyny polskiej zdobył 
Cieślik w 59 i 69 min. oraz na trzy 
minuty przed końcem meczu z 
rzutu karnego.

Koszykarki wygrywają
w Pradze

W piątym dniu międzynarodo­
wego turnieju koszykówki kobiet 
o „Wielką Nagrodę m. Pragi" re­
prezentacja Warszawy wygrała

52:33 (21:18).
W pozostałych spotkaniach Mos 

kwa pokonała młodzieżową repre­
zentację ZSRR 60:47 (23:22). a Praga 
zwyciężyła Sofię 68:59 (44:38).

Oprócz osobistości oficjal­
nych na lotnisku delegację

mieszkańców Moskwy i przed­
stawiciele zakładów pracy, in- 

Narodowości stytucji, szkół i organizacji spo 
łecznych oraz dziennikarzy.

Uczniowie szkół moskiew­
skich wręczyli gościom polskim 
wiązanki kwiatów.

W imieniu Rady Najwyższej 
ZSRR i całego narodu radziec­
kiego delegację posłów Sejmu 
PRL powitał przewodniczący 
Rady Związku Rady Najwyż­
szej ZSRR A. P. Wołkow.

W imieniu delegacji polskiej 
odpowiedział na powitanie mar 
szalek Sejmu PRL J. Dembow­
ski.

-K-
WARSZAWA (PAP)
Prezydium Sejmu PRL o- 

trzymało od przewodniczącego 
Zgromadzenia Ludowego Al­
bańskiej Republiki Ludowej 
— Gogo Nushi pismo, w któ­
rym Zgromadzenie Ludowe 
Albańskiej Republiki Ludowej 
zaprasza delegację Sejmu Pol 
skiej Rzeczypospolitej Ludo­
wej do odwiedzenia Albanii.

W odpowiedzi na powyższe 
pismo marszałek Sejmu PRL 
— J. Dembowski wysiał do 
przewodniczącego Zgromadze­
nia Ludowego Albańskiej Re­
publiki Ludowej Gogo Nushi 
następujący list, w którym za­
wiadamia, że Sejm Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej z ra 
dością przyjmuje zaproszenie 
Zgromadzenia Ludowego Al­
bańskiej Republiki Ludowej

Miejskiej Rady Narodowej. Nie na 
grodzone i nie wyróżnione prace 
należy odebrać w Wydziale Kultu­
ry MRN, pokój nr 355 do dnia 20 
bm.

do odwiedzenia przez delega­
cję Sejmu PRL — Albanii.

Delegacja Sejmu PRL przy­
być ma do Tirany 12 grudnia 
br.

Piękny czyn
chłopów Wieikopoiski

POZNAŃ (PAP)
Chłopi województwa poznań­

skiego w tegorocznym melio­
racyjnym czynie społecznym 
dokonali konserwacji dreno­
wań na obszarze 100 tys. ha, 
zdrenowali obszar 62 tys. ha 
i przeprowadzili pielęgnację 
łąk na obszarze 63 tys. ha. Po­
nadto naprawili setki kilome­
trów nadbrzeży rzek oraz wa­
łów przeciwpowodziowych.

W pracach tych wzięło udział 
ok. 460 tys. chłopów Wielko­
polski. Wartość wykonanych 
robót wynosi ponad 55 milio­
nów złotych.

W Rzymie na Kapitolu od­
był się uroczysty wieczór ku 
czci Adama Mickiewicza.

Na zdjęciu: przemawia 
prof. Ugo della Seta.

Fot. — CAF

Rozkopana nlica Ro­
kossowskiego budzi 
wśród mieszkańców Ła­
zarza zrozumiałe znie­
cierpliwienie. Ale uwa­
ga, rezultaty są już prze 
cięż widoczne. Od ul. 
Sczanieckiej, aż hen po 
Górczyn jedziemy nową, 
szeroką arterią, wyłożo 
ną równo granitową 
kostką. W parterowy, 
małomiasteczkowy Gór­
czyn wprowadza to jak­
by wiew wielkiego mia­
sta.

W okresie minionego 
6-lecia podjęliśmy w na 
szvm województwie bu­

Most Marchlewskiego od strony Warty

w Poznaniu w dziedzinie 
komunikacji miejskiej. 
Nowe tramwaje, linie 
trolejbusowe, autobuso­
we, przebudowane ulice 
widzimy to wszyscy.

A co „w terenie“? Wła­
dze wojewódzkie i pod 
względem komunikacji 
łożą coraz więcej na po 
wiaty wschodnie — naj­
bardziej zacofane. I tak 
w zakresie budowy i 
przebudowy dróg udział 
tych powiatów (w stosun 
ku do ogólnego rozmia­
ru takich robót w woje­
wództwie) wzrósł z 20,7

Bezprawne aresztowanie
dyplomaty polskiego

przez policję francuską w Bsrlinio zachodnim
Protest rzędu PRL

aresztowania przez policję fran­
cuską w zachodnim Berlinie dy­
plomaty polskiego, Ii-go sekre- 

P. Pierre tle Leusse został zapro- tarza misji wojskowej PRL. w Ber 
szony do Ministerstwa Spraw Za- ijnie, Czesława Kalińskiego.

WARSZAWA (PAP)
Dnia 8 bm. ambasador Francji

granicznych przez dyrektora de­
partamentu MSZ ambasadora Prze 
mysława Ogrodzińskiego, który 
złożył w imieniu rządu polskiego 
protest z powodu bezprawnego

DEPESZA 
z okazji 60-lecia

urodzin
Dolores Ibarruri

De
Towarzyszki Dolores Ibarruri 
sekretarza generalnego 
Komunistycznej Partii 
Hiszpanii
Droga Towarzyszko!
Komitet Centralny Polskiej

Zjednoczonej Partii Robotni­
czej przesyła Wam z okazji 60- 
lecia Waszych urodzin serdecz­
ne, braterskie pozdrowienia i 
najlepsze życzenia.

Polskie masy pracujące zna­
ją Was jako niezłomnego bo­
jownika o wolność ludu hi­
szpańskiego, szlachetnego, nie­
strudzonego szermierza spra­
wy robotniczej. Waszą wspa­
niałą postawą rewolucjonistki 
zaskarbiliście sobie uczucia lu­
du polskiego.

Imię Wasze wiąże się niero­
zerwalnie z długoletnią boha­
terską walką Komunistycznej 
Partii Hiszpanii z dyktaturą 
faszystowską o wolność i nie­
podległość ojczyzny, o chleb i 
pracę, o godność człowieka, o 
pokój. Pod Waszym przewód 
nictwem Komunistyczna Partia 
Hiszpanii wychowuje klasę ro­
botniczą w duchu marksizmu- 
leninizmu, w duchu przyjaźni 
i współpracy między naroda­
mi.

W dniu Waszego 60-lecia ży­
czymy Wam długich lat życia, 
zdrowia, pomyślności osobi­
stej i twórczej pracy w imię 
żywotnych interesów hiszpań- 11 
skiego ludu pracującego, w j 
imię zwycięstwa wielkiej idei 
socjalizmu.

Za Komitet Centralny
Polskiej Zjednoczonej Partii 

Robotniczej 
(—) B. BIERUT

dowę i przebudowę dróg 
o nawierzchni twardej, 
długości około 600 km. 
Aby zapewnić lepszą ob 
sługę przemysłu i rolnic 
twa, usprawniliśmy zna­
cznie transport.

GDY JEDZIEMY „13“

Jeszcze dziś wzbiera a 
czucie dumy i podziwu, 
gdy patrzymy na nowy 
most Marchlewskiego, 
powraca radość z urucho 
mienia linii tramwajo­
wej, gdy jedziemy „13“ 
na Starołekę. Wiele zro­
biliśmy w ciągu 6-Iatki

„Trzynastką" na Sicrolękę...
Fot. (2) K. Przychodzki

Ambasador Ogrodziński domagał 
się natychmiastowego zwolnienia 
Czesława Kalińskiego przez wła­
dze francuskie.

Jak się dowiadujemy, przebieg 
wypadków był następujący:

6 grudnia br. o godz. 17.35 Cze­
sław Kaliński został zatrzymany 
przy ulicy Thurneysser Strasse, w 
dzielnicy Wedding, we francuskim 
sektorze Berlina zachodniego 
przez grupę funkcjonariuszy po­
licji francuskiej. Kalińskiemu za­
rzucono worek na głowę, we­
pchnięto do przygotowanego sa­
mochodu i uwieziono w niezna­
nym kierunku.

Szef polskiej misji wojskowej w 
Berlinie (zachodnim) Cz. Urbaniak:
— został dopiero po licznych in­
terwencjach — przyjęty 8 bm. 
przez generała Geze, komendan­
ta francuskiego sektora Berlina,
— wobec którego złożył stanowczy 
protest przeciwko bezprawnemu 
aresztowaniu członka misji, doma­
gając się jego niezwłocznego uwol 
nienia.

Jest oczywiste, że brutalny akt, 
którego dopuściła się policja fran­
cuska w Berlinie zachodnim w 
stosunku do dyplomaty polskie­
go, narusza elementarne zasady 
przyjęte w stosunkach międzyna­
rodowych i może mieć na celu 
jedynie zakłócanie tych stosun­
ków.

Kilkagodzinna walka 
o życie chorej
uwieńczona sukcesem

POZNAŃ (PAP)
Dnia 8. 12: br. w poznańskiej 

Klinice Położnictwa i Chorób Ko­
biecych wydarzył się bardzo cięż­
ki przypadek. Przy porodzie jed­
nej z pacjentek — 24-letniej Ma­
rii Tomaszewskiej ze wsi Teres- 
potockie, pow. Nowy Tomyśl, wy­
stąpił niezwykle silny krwotok.

Dla uratowania chorej musiano 
dokonać poważnej operacji i prze 
toczyć wielkie ilości krwi rzadko 
spotykanej grupy O. Rh W celu 
zdobycia tej grupy krwi, porozu­
miano się natychmiast ze Stacją 
Krwiodawstwa, po czym wysłano 
gońców do mieszkań dawców.

Dzięki ofiarności całego zespołu 
lekarzy, dyżurujących tej nocy z 
dr. Barbarą Zwierzchowską na 
czele — kilkugodzinna walka o 
życie chorej została uwieńczona 
sukcesem.

Wybryk nafyry

- burza w grudniu
WARSZAWA (PAP)

8 bm. rano wielu warszawiaków
wychodzących wczesnym rankiem 
do pracy słyszało grzmoty i uj­
rzało błyskawice. Była to niezwy­
kle rzadko spotykana w "tym o- 
kresie roku burza. Grudniowa bu­
rza spowodowana została nagłym 
napływem nad Warszawę zimnych 
mas powietrza.

proc, w 1950 r., do 37,2 
proc, w 1954 r. i 47,3 
proc, w planie na rok 
1955. Sieć linii PKS po 
krywa w tej chwili oko­
ło 83 proc, ogólnej ilości 
dróg umocnionych w 
tych powiatach. PKS 
skoncentrował na tych 
terenach 48 proc, całego 
taboru autobusowego ob 
sługującego nasze woje 
wództwo.

Stopniowo, ale nieu­
stępliwie zdążamy więc 
również w dziedzinie ko 
munikacji do coraz więk 
szej poprawy.



zezów z
Bengal Zachodni, Bihar i Kaszmir

Ludność miast i wsi hinduskich 
entuzjastycznie wita przywódców radzieckich

DELHI (PAP)
Dzień 7 grudnia N, A. Bułganin i N. S. Chruszczów spę­

dzili w dolinie rzeki Damodar (stany Bengal Zachodni 
i Bihar) — głównym rejonie przemysłowego rozwoju no­
wych Indii, w którym państwo realizuje kompleksowy 
projekt budownictwa energetycznego i irygacyjnego dla 
pobudzenia dalszego rozwoju przemysłowego tego kraju 
i zapobieżenia powodziom.

Cała ludność niewielkich 
miast i wsi doliny Damodar 
witała przywódców radzieckich 
i towarzyszące im osoby 'wzdłuż 
trasy z lotniska Asansola do 
fabryki parowozów Czittaran- 
dżan.

Specjaliści radzieccy
przybyli
z projektem buty
do Delhi

DELHI (PAP)
Jak pedaje dziennik „Hin- 

dusthan Standard" 8 bm. przy 
była do Delhi grupa specjali­
stów radzieckich z wicemini­
strem hutnictwa żelaza — W. 
B. Chlebnikowem na czele. 
Specjaliści radzieccy przywie­
źli projekt huty w Bhilai, bu­
dowanej przy pomocy Związ­
ku Radzieckiego.

W najbliższym czasie pro­
jekt zostanie przedstawiony 
hinduskiemu ministerstwu że­
laza i stali.

V Zjazd
Towarzystwa Przyjaźni 
Ifewek© - Radzieckiej

BERLIN (PAP)
Dnia 8 bm. nastąpiło tu uro

czyste otwarcie V Zjazdu To­
warzystwa Przyjaźni Niemiec­
ko - Radzieckiej. W obradach 
zjazdu bierze udział około 900 
delegatów reprezentujących 
ponad 3,5 miliona członków 
Towarzystwa. Na zjazd przy­
byli delegaci Związku Radziec 
kiego, Chin, Polski, Czecho­
słowacji, Rumunii, Węgier, 
Bułgarii, Koreańskiej Republi 
ki Ludowo - Demokratycznej, 
Francji, Anglii, Finlandii, Au­
strii, Holandii i innych państw 
oraz goście z Niemiec zachod­
nich.

Państwowa fabryka parowo­
zów w Czifctarandżain wyprodu­
kowała pierwszy parowóz 1 li­
stopada 1950 r. W dniu zwie­
dzania fabryki przez N. S. 
Chruszczowa i N. A. Bułganina 
fabrykę opuścił 300 parowóz. 
Okres uruchamiania fabryki 
minął. Tempo produkcji stale 
'wzrasta i wynosi obecnie 140 
parowozów rocznie. Maksymal­
na moc fabryki nie została je­
szcze osiągnięta. Produkuje ona 
wyłącznie parowozy towarowe 
o mocy 1500 KM. szczególnie 
potrzebne obecnie państwo­
wym kolejom Indii.

Przed opuszczeniem fabryki 
N. S. Chruszczów i N. A. Buł- 
gandn zwędzili budynek dyrek­
cji i złożyli wieniec u stop pom­
nika D. Czittarandżana Dasa
(1870—1925)

zapobieżenia powodziom i dla 
elektryfikacji doliny Damodar.

Z Maithonu N. S. Chrusz­
czów i N. A. Bułganin w towa­
rzystwie gubernatora stanu Bi­
har udali się do Sindri — jed­
nego z nowych ośrodków prze­
mysłowych doliny Damodar, 
gdzie po zdobyciu przez Indie 
niepodległości zbudowane zo­
stały wielkie zakłady nawozów 
sztucznych.

Przywódcy radzieccy spędzili 
noc w Sindri. Rano 8 grudnia 
zwiedzili zakłady, które zostały 
uruchomione w 1951 roku. Pro­
dukują one rocznie 350 tys. ton 
nawozów azotawych.

Następnie N. S. Chruszczów 
i N. A. Bułganin oraz towa­
rzyszące im osoby wyjechali w 
drogę powrotną do Asansol, 
skąd udali się samolotem do 
Dżaipur, stolicy stanu Radża- 
stan w Indiach północno-za­
chodnich.

Przybycie N. A. Bułganina i 
N. S. Chruszczowa do Dżaipuru 
było wielkim świętem dla pół­
milionowej ludności tego pięk­
nego miasta zbudowanego w 
początkach XVIII wieku.

Po przybyciu do miasta goś­
cie na zaproszenie głównego 
ministra stanu byli obecni na 
wyścigach konnych. N. A. Buł-

MOSKWA. — Agencja TASS do­
nosi z Genewy, że S bm. odbyło się 
tam kolejne spotkanie ambasado­
rów ChRL i USA. Następne posie­
dzenie odbędzie się 15 bm.

+
LONDYN. — Minister lotnictwa — 

lord L‘isle and Dudley zapowie­
dział, że na wyspę Cypr skierowa­
ne zostaną bombowce brytyjskie, 
zdolne do transportowania bomb a 
tomowych. Ma to być miejsce ich 
postoju.

♦
LONDYN. — Agencja Reutera do 

nosi, że w czwartek brytyjskie siły 
zbrojne na Cyprze dokonały obła­
wy w klasztorach na całym teryto­
rium wyspy. Poszukiwano skła­
dów broni. Pewna ilość broni i a- 
municji została skonfiskowana.

♦
LONDYN. — Z Kairu donoszą, że 

nad Aleksandrią i Port Saldem sza 
łata burza połączona z gwałtownym 
wichrem i uiewą. Szybkość wiatru 
dochodziła do 60 km na godzinę. 
Do portu w Aleksandrii nie wpły­
nął żaden statek. Burza zniszczyła 
kilka domów mieszkalnych. Pod 
gruzami jednego z domów zginęło 
troje dzieci. Jest wielu rannych.

♦
D5LHI. — Radio hinduskie dono­

si, że około 530 osób zginęło pod­
czas huraganu, który w ostatnim 
tygodniu spustoszył trzy nadbrzeż­
ne powiaty stanu Madras. Uległo 
zniszczeniu 40 wsi. Rząd stanowy 
zorganizował zrzucanie na spado­
chronie żywności dla mieszkańców 
okolic odciętych od świata.

W imię osiągnięcia fejfnomYślnej decyzji
Polska wypowiada się 

za prajjęciem do ©HZ 
wszystkich 18 kraiów

NOWY JORK (PAP)
Jak już podawaliśmy, Zgro

madzenie Ogólne NZ przytła­
czającą większością 52 głosów 
uchwaliło 8 bm. projekt rezolu 
cji zgłoszonej przez Kanadę 
i 27 innych państw, wzywają­
cy Radę Bezpieczeństwa do 
przyjęcia w poczet członków 
ONZ 13 państw ubiegających

Pogróżki ven Broniono
BERLIN (PAP)
Według doniesień amerykań­

skich z Bonn, podczas konfe­
rencji 25 ambasadorów i po­
słów republiki bońskiej mini­
ster spraw zagranicznych NRF 
Brentano wystąpił z „ostrzeże­
niem", że rząd boński zerwie 
stosunki dyplomatyczne z tymi 
„państwami niekomunistyczny­
mi", które zechcą uznać rząd 
Niemieckiej Republiki Demo­
kratycznej. Brentano doszedł do 
wniosku, że tego rodzaju za­
miary pewnych państw, które 
ujawniły się po ostatniej konfe­
rencji genewskiej, są niebez­
pieczne dla republiki bońskiej.

grz^yfeeicza we Fraiwjj

patrioty i bojownika o niezawi­
słość kraju. Imieniem tego pa­
trioty nazwano fabrykę i ota­
czające ją wzorowe osiedle ro­
botnicze.

Kontynuując podróż w kie­
runku zachodnim goście radziec 
cy zwiedzili jedną z najwięk­
szych budowli hydroenergetycz- 
nych doliny Damodar — tamę 
Maithon, wznoszoną na rzece 
Barakar — dopływie Darno- 
daru.

Tama Maithon jest najwięk­
szą z czterech tam budowa­
nych prze® „Korporację Doliny 
Damodar'*. Budowle te będą 
miały decydujące znaczenie dla

hinduskiego ganin i N. S. Chruszczów wrę-

Za kilka dni rozruch
ktaezomgo wydziału Huty im. Lenina
(Ciąg dalszy ze str. 1) Wzniesienie i uruchomie-

sokokwalifikowani operato- n*e. dzięki wielkim nakładom 
rzy i kontrolerzy urządzeń. państwa i wysiłkowi budo w - 

Spójrzmy chociaż na takie niczych walcowni Dlauh na 
zestawienie liczby zatrud- Sorąco w Hucie im. Lenina 
nionych robotników; w no- tego wspaniałego, nowo- 
wej walcowni (przy produk- czesnego obiektu, stanie się 
cji* 700 tys. ton) zatrudnimy radykalnym środkiem na od 
ok. 700 osób, podczas gdy w ląt istniejącą u nas chorobę 
walcowni „Batorego- (pro- niedostatku blachy, będzie 
dukcja - kilkadziesiąt tys. miało ogromny wpływ po u- 
ton) zatrudnionych jest ok. zyskaniu pełnej piodukcji 
900 ludzi walcowni na szybszy rozwoj

Na pytanie, czy uruchomię wszystkich gałęzi naszej go­
nie walcowni ciągłej blach spodarki narodowej umocni 
na gorąco w Huc^e im. Leni- . naszą bazę przemysłową, 
na' złagodzi poważnie deficyt
blachy w kraju, min. żemaj- 
tis zaznaczył, że nie tylko 
„złagodzi**, lecz całkowicie 
ten deficyt zlikwiduje.

Najprostsze wyliczenie 
wskazuje, że jednodniowa 
produkcja walcowni ciągłej 
wystarczy np. na wytworze­
nie 20 milionów puszek do 
konserw, a przecież nie moż­
na powiedzieć, abyśmy teraz 
tych puszek mieli w bród...

Poza tym przy walcowni 
zostanie zbudowany specjal­
ny wydział cynowania i cyn­
kowania blachy. Blacha pój­
dzie na potrzeby samego 
hutnictwa i na potrzeby, do­
słownie, każdej gałęzi prze­
mysłu. Na blachę czeka prze­
de wszystkim przemysł ma­
szyn rolniczych i przemysł 
motoryzacyjny. — Możemy 
śmiało powiedzieć, że znikną 
tam całkowicie „wąskie gar­
dła", powodowane dotych­
czas przez brak dostatecznej 
ilości blachy.

Ponadto blacha z nowej 
walcowni pójdzie na kon­
strukcje stalowe, na wyrób 
wózków kopalnianych, tabo­
ru kolejowego, spawanych 
rur. cienkościennych, na 
zbiorniki dla przemysłu che­
micznego, na różnorakie ar­
tykuły powszechnego użytku 
— naczynia kuchenne, ra­
dioodbiorniki, lodówki, pralki 
itd. /

czyli zwycięzcom tych pięknych 
tradycyjnych zawodów nagro­
dy. .

Z okazji pizybycia N. A. Buł- 
ganina i N. S. Chruszczowa 
ogłoszono w mieście święto.

Mieszkańcy Dżaipuru zebrali 
się w parku Ranniwa na wiec 
zwołany na cześć gości. Na 
zgromadzenie przybyło ok. 300 
tysięcy obywateli Dżaipuru i in 
nych miast i wsi Radżastanu. 
Przemówienie powitalne wygło­
sił główny minister stanu M. L. 
Sukhadia.

Następnie wygłosił przemó­
wienie N. A. Bułganin.

Na zakończenie wiecu wrę­
czono gościom liczne upominki.

Z kolei odbył się bankiet na 
cześć N. A. Bułganina i N. S. 
Chruszczowa.

W dniu 9 grudnia rano N. A. 
Bułganin i N. S. Chruszczów 
przybyli do miasta Srinagar w 
Kaszmirze. Gości radzieckich 
witali córka premiera Nehru 
Indira Gandhi i premier Kasz­
miru Bakschi Ghulam Moham­
med.

Anglii grozi 
„kryzys wodny

LONDYN (PAP)
Półmilionowa ludność hrabstwa 

Durhern w Anglii północnej prze-

ii

Zwycięstwo lewicy
jest w naszym zasięgu

— pisze „FHumaniie"
PARYŻ (PAP)

Jak już donosiliśmy, kierów 
nictwo SFIO odrzuciło apel 
Francuskiej Partii Komuni­
stycznej w7 sprawie utworzenia 
koalicji wyborczej między ko­
munistami a socjalistami. Ko­
mentując stanowisko kierow­
nictwa SFIO Eticnne Fajon w 
artykule „L*Humanite“ przy­
pomina, że wystarczy zbadać 
wyniki głosowania RadyKrajo 
wej SFJO, by zdać sobie spra­
wę z tego, że coraz potężniejsze 
staje się dążenie do jedności.
Jest rzeczą jasną, że całe fede­
racje SFIO zgadzają się obec­
nie na przymierze z komuni­
stami, jak tego życzą sobie co­
raz liczniejsze grupy socjali­
stów.

Wskazując na fakt, że decy­
zja Rady Krajowej SFIO jest 
na rękę jedynie reakcji autor 
podkreśla: „Na szczęście siły lu 
dowe walczące o zmianę poli­
tyki są dostatecznie potężne, 
by oprzeć się manewrom fana 
tyków rozłamu". Fajon kończy 
stwierdzeniem: „Zwycięstwo
sił demokratycznych w przy­
szłych wyborach, zwycięstwo ) Murzynka Rosa Parks z 
lewicy znajduje się w naszym > Montgomery wsiadła do au- 
zasięgu**.

W toku rozpoczętej kampa­
nii wyborczej zarysowują się 
coraz wyraźniej główne ugru­
powania polityczne, między

pę b. gaullistów i inne ugru­
powania prawicowe.

Pod szumną i pretensjonal­
ną nazwą „Front Republikoń- 
śki“ pewsiaje blck wokół gru­
py radykałów z Mendes-Fran- 
ce‘m na czele. Wchodzi tu 
część członków ugrupowania 
UDSR. część b. gau listów.

Rada Krajowa SFIO odrzu­
cając propozycje zawarcia ko­
alicji wyborczej z komunista­
mi opowiedziała się jednocze­
śnie za zblokowaniem się z 
grupą Mendes-France!a.

O ogromnym zainteresowa­
niu wyberemi świadczy m. in. 
masowy napływ Francuzów 
rejestrujących się w okręgach 
wyborczych.

W
Prawo

bezprawie

Hząd szwaicarski
shce mieć ambasadorów

BERN (PAP)
W czwartek rząd szwajcar­

ski zwrócił się do parlamentu 
o upoważnienie do mianowania 
ambasadorów w niektórych pań­
stwach. Będzie to rewolucyjna 
zmiana, dotychczas bowiem, od 
proklamowania niepodległości 
w 1*291 r., konfederacja szwaj­
carska nie miała zagranicą dy­
plomatów wyższej rangi niż po­
słów i ministrów pełnomocnych. 
Zamierzona nominacja ambasa­
dorów motywowana jest wzglę­
dami prestiżowymi. Lista 
państw, w których po raz pier­
wszy urzędować mają ambasa­
dorowie Szwajcarii, nie jest 
jeszcze znana.

460 sylab na minutę
Rekord stenografów
Czechosłowacji

PRAGA (PAP)
M Matula, -wykładowca Pań 

stwowego Instytutu Stenografii w 
Pradze, ustanowił nowy rekord w 
stenografowaniu zapisując pod 
dyktando 4f0 sylab na minutę 
(rekord Polski 333).

Mistrzynią szybkiego pisania na 
maszynie została B. Vurkova, ma­
szynistka Czechosłowackiej Agen­
cji Prasowej, robiąc 544,8 uderzeń 
na minutę. (Rekord Polski 504).

żywa najcięższy od 70 ’.at brak! którymi będzie toczyła się wal 
ka wyborcza.

Wokół Francuskiej Partii Ko 
munistycznej skupiają się wszy 
stkie demokratyczne siły Frań 
cji. Hasło zjednoczenia sił le­
wicy dla zadania klęski reak­
cji spotkało się z poparciem 
tzw. „nowej lewicy". Apel o 
utworzenie jednolitego frontu 
wszystkich sił lewicy ogłosiła 
również Liga Obrony Praw 
Człowieka.

wody w miejscowej sieci wo­
dociągowej. Jest to szczególnie 
przykre wobec zbliżających się 
świąt. Większość mieszkańców 
Durhain obawia się, że nieunik­
nione będą surowe ograniczenia 
już od najbliższego poniedziałku. 
W okresie świątecznym wolno bę­
dzie wykąpać się najwyżej jeden 
raz.

Według informacji zarządu wo­
dociągów brytyjskich ten „kryzys 
wodny“ nie ogranicza się do 
hrabstwa Durhain. Restrykcje w 
dziedzinie używania wody przez 
ludność mają objąć także szereg 
innych okręgów W przyszłym ro-

Partie prawicowe montują 
blok obejmujący tzw. „lewico-

ku „kryzys wodny" może stać się wych republikanów", na. czele 
istną klęską ogólnonarodowa. których stoi Faure, MRP, gru-

Żołnierze oddziałów amerykańskich w Niemczech 
zachodnich otrzymali rozkaz oddawania honorów 
wojskowych oficerom nowego Wehrmachtu.

— Co by to było, gdybyśmy wojnę wygrali!

tobusu, aa co ją... areszto­
wano, bo niebacznie znala­
zła się w przedziale prze­
znaczonym tylko dla bia­
łych... Murzynkę skazano 
na 10 dolarów grzywny i 4 
dolary kosztów administra­
cyjnych.

Kara ta została jej wy­
mierzona „sprawiedliwie", 
ponieważ iv stanie Alabama 
istnieje obowiązująca usta­
wa, według której Murzyni 
nie mają prawa korzysta­
nia z pomieszczeń dla bia­
łych w autobusach, tram­
wajach i pociągach.

Znamy tego rodzaju dys­
kryminacje. Doświadczyliś­
my ich na własnej skórze 
(choć białej) z rąk faszy­
stowskich okupantów.

A oto jeszcze jedna wia­
domość z tego samego cyk­
lu: W poniedziałek wieczo­
rem znaleziono w rowie 
przydrożnym blisko Gonza- 
les w stanie Teras zmasa­
krowane i zwęglone zwłoki 
6O-letniego Murzyna ■— H. 
Johnsona, który był prze­
wodniczącym sekcji Krajo­
wego Stowarzyszenia do 
Spraw Postępu Ludności 
Kolorowe). Johnson zamor­
dowany został tępym narzę­
dziem i umieszczony w sa­
mochodzie, który następnie 
podpalono.

Tym razem prasa amery­
kańska. — jak w wypadku 
Rosy Pflbrks — nie podaje 
czy w stanie Teras istnie­
je ustawa, „Zobowiązująca" 
do mordów. To zresztą nie 
ważne, albowiem jasne jest, 
że w obu wypadkach postą­
piono całkowicie ^zgodnie 
z... bezprawiem".

TYB

się o członkostwo w Organi­
zacji Narodów Zjednoczonych.

Wyjaśniając motywy głoso­
wania naci tą rezolucją przed­
stawiciel Polski dr Katz Su­
chy napiętnował oszczercze o- 
skarżenia wysunięte przez 
przedstawicieli Kuby, Kuomin 
tangu i kilku innych mówców 
pod adresem Albanii, Bułga­
rii, Rumunii, Węgier i Mon­
golskiej Republiki Ludowej, 
podkreślając, że były one po­
dyktowane jedynie chęcią 
szerzenia nienawiści przeciw­
ko miłującym pokój krajom, 
których system społeczny i 
polityczny im się nie podoba. 
Kraje te w pełni odpowiadają 
wymogom Karty NZ, prowa­
dzą one politykę pokoju i 
współpracy między narodami.

Delegacja polska, która zaW 
sze domagała się przyjęcia do 
ONZ wszystkich państw odpo­
wiadających wymogom Karty 
NZ — oświadczył dr Katz-Su- 
chy — widzi w rezolucji 28 
państw jedyny sposób rozwią­
zania kwestii członkostwa 
ONZ. Nie oznacza to, że Polska 
nie ma zastrzeżeń wobec pew­
nych krajów. Jednakże w imię 
osiągnięcia jednomyślnej decy 
zji postanowiła poprzeć wszy­
stkich kandydatów. Delegacja 
polska poprze rezolucję 28 
państw i ma nadzieję, że wszy­
stkie inne delegacje uczynią 
to samo oraz że znajdą spo­
soby, by umożliwić wszystkim 
18 państwom zajęcie miejsca 
w ONZ jeszcze przed zakończę 
niem obecnej sesji.

Cyniczne posunięcie

Kuominiongu
NOWY JORK (PAP)
Delegat Kuomintangu prze­

słał w czwartek wieczorem do 
Rady Bezpieczeństwa 13 projek 

! tów rezolucji, w7 myśl których 
Rada zaleca Zgromadzeniu 

i Ogólnemu przyjęcie do ONZ 13 
i państw7. Rezolucje te przewi- 
i tiują przyjęcie TT państw spo-

Iśród 18 wymienionych w rezo­
lucji kanadyjskiej, z pominię­
ciem 5 krajów demokracji ludo­
wej, Finlandii i Nepalu. Na 
miejsce tych dwóch ostatnich 
projekt delegata Kuomintangu 
proponuje przyjęcie Korei po­
łudniowej i Wietnamu połud­
niowego. W kołach ONZ panuje 
przekonanie, że celem ostatnie­
go posunięcia ku amin tang ow- 
ców jest chęć przesunięcia osta­
tecznej decyzji w sprawne przy- 
jęcia nowych członków na sty­
czeń. Wówczas bowiem miejsce 
Brazylii, opowiadającej się za 
przyjęciem wszystkich 18 
państw7, zajęłaby w Radzie Bez 
pieczeństwa Kuba, która pro­
wadzi zajadłą kampanię prze­
ciwko przyjęciu do ONZ kan­
dydujących krajów demokracji 
ludowej.

W Komisji {Mitycznej:

Sprawy rozbrojenia
i złagodzenia napięcia 
międzynarodowego

NOWY JORK (PAP) 
Komisja Polityczna ONZ

wznowiła w czwartek po po­
łudniu debatę nad sprawą roz 
brojenia oraz środkami zmie­
rzającymi do dalszego złago­
dzenia napięcia międzynaro­
dowego. Komisja ma rozpa­
trzyć szereg projektów rezo­
lucji i poprawek do nich, a 
m. in.:

1. Projekt rezolucji Indii w 
sprawie zaprzestania doświad 
czeń z bronią atomową i za­
niechania wyścigu zbrojeń,

2. projekt rezolucji Anglii, 
Francji, Kanady i USA w spra 
wie rozbrojenia, sprowadzają­
cy się głównie do przyjęcia 
planu Eisenhowera w sprawie 
inspekcji i planu Bułganina 
w sprawie utworzenia punk­
tów kontrolnych w ośrodkach 
strategicznych,

3. projekt rezolucji radziec­
kiej o środkach zmierzają­
cych do dalszego złagodzenia 
napięcia międzynarodowego 
i rozwroju współpracy między­
narodowej.

Na czwartkowym posiedze­
niu przemawiali delegaci Ju­
gosławii, Libanu, Ukraińskiej 
SRR. Egiptu i Peru.GZas 294 Str. 2



Wśród niektórych akty wl- j

stów na wsi, spotkałem się po j 
TV Plenum KC PS PR x pew- i 
nym (zaniepokojeniem. „Jakto ! 
— powiada niejeden — mamy ( 
opiekować się gospodarką ku- i 
lacką, pomagać kułakowi, 
POM ma zawierać z kułakami 
umowę na pracę maszyn i 
traktorów? czy zmienił się 
nasz stosunek do kułactwa? 
Czy zaniechaliśmy polityki izo­
lacji i ograniczania?11.

Tych, którzy saują podobne 
przypuszczenia możemy uspo­
koić. ty polityce naszej partii 
i władzy ludowej w stosunku 
do kuiactwa jako klasy, nic się 
nie zmieniło. Jednakże w prak 
tyce wypaczano często zasad­
niczą linię partii. Zamiast o- 
graniczania wyzysku kulackie- 
go, zamiast izolowania kułaka 

f od wpływu na wieś, gromadę 
z i powiat, doprowadzano często 
j do likwidowania gospodarstw 

kułackich, do ich ruiny eko­
nomicznej, a tym samym do 
obniżenia produkcji tych go­
spodarstw. IV Plenum prze­
strzega właśnie przed takim
awantumictwem, ale przeciw- J 
stawia się również z całą nio- ; 
cą tolerowaniu kułackich spe- j 
knłacji albo rezygnowaniu z 
walki klasowej.

Tesli chodzi o przykład wy- 
paczania linii partii w 

sprawie polityki wobec kułac­
twa, to przytoczę tu następu­
jący: W Dąbrowie pow. Wą­
growiec jest 20-hektarowe go­
spodarstwo rolne, należące do 
rodziny Żurawskich. Ojciec u- 
marł podczas okupacji, matka 
w 1946 r. Pozostały na gospo­
darstwie trzy dorosłe siostry i
dwóch niepełnoletnich braci.

Rodzeństwo gospodarowało 
nienajgorzej, plany dostaw dla 
państwa były wykonywane. Aż 
do roku 1952, kiedy obaj chłop­
cy poszli do wojska. Pozostałe 
na gospodarstwie trzy kobiety, 
nie umiały sobie jakoś radzić. 
Zamierzały część ziemi oddzier 
żawić — b. Prezydium Gmin­
nej Rady w Damasławku nie 
wyraziło na to zgody. Na pro­
śby o pomoc lub ulgi ówczes­
ny przewodniczący Prezydium 
GRN odpowiadał:

— Teraz was zniszczę, zmar 
nuję, wy takie owakie kułackie 
nasienie.

I zniszczył. Nie owych „ku­
łaków", ale produkcję tego go­
spodarstwa. Wiosną 1955 r.

Z proSfematylci IV Plenum KC PZPR

Nasz stosunek do kułactwa odpowiwii
połowa ziemi leżała odłogiem, 
a reszta w bardzo słabej kul­
turze. Nie było ani ziarnka na 
zasiew wiosenny, a z inwenta­
rza pozostały dwa słabe konie 
i jedna krowa. Wprawdzie Pre 
zyclium GRN w Międzylesiu u- 
dzieliło pomocy w materiale 
siewnym, ale zdolność produk­
cyjna, a w szczególności pro­
dukcja towarowa gospodar­
stwa została sprowadzona nie­
omal do zera.

Inny przykład wypaczenia: 
Maria Pastwa posiada w Mo- 
rakówku, pow. Wągrowiec, 22- 
hektarowe gospodarstwo. Pra­
cuje na nim z dwoma córkami. 
Wiosną 1954 r. zawlokła się do 
zagrody pryszczyca. Padły 
dwie krowy i maciora. Powsta­
ły zaległości w mleku i żywcu, 
chociaż plan zboża został wy­
konany w terminie. W stycz­
niu 1955 r. Marię Pastwę uka­
rano za niezrealizowanie pla­
nu dostaw żywca. Wniosła ona 
prośbę o przejęcie części jej 
gruntów (10 ha) przez Pań­
stwowy Fundusz Ziemi. Proś­
by nie rozpatrzono do dnia dzi­
siejszego.

Takie i tym podobne fakty 
znane są członkom Komitetu 
Centralnego PZPR i stąd w 
materiałach IV Plenum mamy 
wyraźne wskazanie:

„Konieczne jest położenie 
kresu, wszelkim niesłusznym, 
posunięcibm, które W sztucz­
ny sposób wytrącają gospo­
darstwa kułackie z produk­
cji. Konieczne jest napra 
wianie błędów tam, -gdzie 
można je jeszcze naprawić i 
przywrócenie zdolności pro­
dukcyjnej tym gospodar­
stwom, w których na skutek 
popełnionych błędów zdol­
ność ta została, uszczuplona.1 * * * * 6 * * * * * * * * * * **
Czy to oznacza zmianę po­

lityki partii i władzy ludowej 
w stosunku do kułactwa? Ni­
gdy w świecie. Czy to oznacza 
zaniechanie polityki izolowa­
nia i ograniczania? Nic po­
dobnego.

Przeciwnie. Z tego wynika za- 
sadnicsse założenie partii: nie o- 
graniczać produkcji gospodarstw

kułackich, ani tym bardziej ich 
nie likwidować. Natomiast ogra­
niczać nadal wyzysk, kułacki, izo­
lować kułaków od wpływu na ży­
cie wsi, nie dopuszczać, aby ku­
łacy jako przedstawiciele klasy 
kapitalistów rządzili w gromadzie, 
w gminnej spółdzielni, lub w po­
wiecie. PTacnjące chłopstwo pod 
przewodem klasy robotniczej sa­
mo jest zdolne do rządzenia i ku­
łackich przewodników lub kie­
rowników nie potrzebuje.

Kwestia produkcji. Partia 
dąży do tego, by obniżyć udział 
gospodarstw kułackich w glo­
balnej produkcji rolniczej kra­
ju. Tak, ale nie poprzez obni­
żanie produkcji poszczególnych 
gospodarstw kułackich, lecz 
przez podniesienie produkcyj­
ności gospodarstw mało- i śre­
dniorolnych oraz spółdziel­
czych. Dla każdego działacza 
powinno być jasne, że celem 
lepszego zaopatrzenia klasy ro­
botniczej w produkty żywno­
ściowe konieczny jest stały 
wzrost produkcji rolnej. Czyli 
nie możemy dopuszczać w żad­
nym wypadku do jej obniża­
nia, chociażby tylko w części 
gospodarstw kułackich.

Weźmy inny przykład na po­
parcie tego twierdzenia. W 
województwie poznańskim ma­
my 14 000 tzw. gospodarstw 
kułackich, które posiadają pra­
wie 300 tysięcy ha ziemi. Czy 
wolno nam lekkomyślnie rezyg­
nować z produkcji tego obsza­
ru? Nie. Byłoby to gospodar­
czo więcej niż szkodliwe. Cho­
dzi nam o to, żeby ta ziemia 
rodziła jak najwięcej. Stąd 
IV Plenum wskazuje niedwu­
znacznie, aby

„... tam, gdzie przywróce­
nie zdolności produkcyjnej 
gosp o d a rs twa kułackiego 
jest niemożliwe, pozwolić 
kułakowi na zmniejszenie 
gospodarstwa i przejąć część 
jego gruntów, aby nie dopuś­
cić do dewastowania czy po­
zostawiania odłogiem grun­
tów, które nadają się do u- 
prawy.“

Zachodzi teraz pytanie: czy 
można kułakowi udzielić ulgi, 
rozłożyć zaległości na raty

lub zawiesić czasowo ich ścią­
ganie"'

IV Plenum odpowiada nam, 
że można, jeżeli gospodarstwo 
kułackie upada, a zastosowa­
nie ulgi pozwoli kułakowi wy­
wiązać się z bieżących planów 
i podnieść na nogi gospodar­
stwo. Ale tu warunek: zbadać 
konkretną sytuację w każdym 
konkretnym wypadku i stwier­
dzić-, czy nie mamy do czynie­
nia ze złośliwym sabotażem. 
Znam bowiem wypadek, że ku­
łak przyszedł do gromadzkiej 
rady i powołując się na IV 
Plenum — z pewnego rodzaju 
groźbą złożył wniosek o umo­
rzenie połowy planu dostawy 
zboża. Po zbadaniu sprawy na 
miejscu okazało się, że może 
on nie tylko zrealizować cały 
plan, ale pozostanie mu nawet 
sporo zboża na wolny rynek. 
Albo taki Wocalewski, gospo­
darujący na 44 hektarach w 
Bcbrówku, pow. Konin. Okazał 
on wyraźnie złą wolę, bo na 
tegoroczny plan zboża odstawił 
tylko 10 kwintali, a mimo to 
dostał ulgę —umorzenie 20 
tys, zł podatku. Nałożony 
przez GRN sekwestr na stogi 
ze zbożem, został przez PRN 
uchylony. Bez badania sprawy 
na miejscu.

Jak widzimy, w pierwszym 
wypadku postąpiono słusznie, 
odmawiając udzielenia ulgi, w 
drugim — przeciwnie — udzie­
lono bogaczowi ulgi a w do­
datku i bez uzasadnienia znie­
siono sekwestr stogów ze zbo­
żem.

Dosyć Już chyba przykładów na 
uzasadnienie tezy, że w stosunku 
do kułactwa jako klasy — nic się 
w polityce partii i władzy ludowej 
nie zmieniło. Izolujemy kułaka, nie 
dopuszczamy do jego panowania 
we wsi, ograniczamy stosowany 
przez niego wyzysk, ograniczamy 
możność spekulacji, ale równo­
cześnie opiekujemy się jego pro­
dukcją, chcętey aby jego gospo­
darstwo było jak najbardziej to­
warowe, zawieramy z nim umowy 
kontraktacyjne i pilnujemy, aby 
wykonywał plany obowiązkowych 
dostaw.

K. JA2WIECKI

Pożyczka to nie darowizna
Jesienią wysłałem na 

Wystawę Plastyków Ama­
torów do Poznania kilka 
moich prac. Mimo dwukrot­
nej interwencji (koniec paź­
dziernika i początek listo­
pada) i solennego zapewnie­
nia przez ob. Paczkowskie­
go, że eksponaty będą na­
tychmiast odesłane — do­
tychczas ich nie otrzyma­
łem. Sprawa ta jest dla 
mnie tym więcej przykra, 
że prace te nie są już moją 
Własnością, a zostały mi je­
dynie wypożyczone na okres 
wystawy.

Niedbalstwo Woj. Rady 
Związków Zawodowych (Ze 
spól Kulturalno - Oświato-

Upośledzona
ulica

Około 60°le ludności do­
chodzi z okolic Spławia do 
końcowego przystanku au­
tobusowego w Szczepanko­
wie. Dojście to nie należy 
jednak do przyjemności. 
Spójrzmy chociażby na uli­
cę Planową: wąska ścieżka 
ogrodzona z jednej strony 
wysokim płotem, z drugiej 
— krzewami akacji, których 
gałęzie nigdy nie przycina­
ne zahaezają o odważniej­
szych.

Gorzej jeszcze, gdy pada 
deszcz. Ścieżka wygląda 
jak mała rzeczka pełna bio­
ta. Dziwne jest to, że na 
ulice Glebową i Skibową 
nawieziono żużlu i to już po 
raz drugi. O Planowej za­
pomniano także i wtedy, 
kiedy ośnńetlano inne ulice 
w naszej dzielnicy. Tak 
więc większość z nas chodzi 
i wraca z pracy w zupeł­
nych ciemnościach. (1811)

Z. SZCZEPAŃSKI 
Spławie 27

wy) nie wystawia najlep­
szego świadectwa WRZZ.

(2022)
MARIAN GRZESCZYK 

Ostrów, Wlkp.
Krotoszyńska 53

JoZdTjdNI^^

Marian Dolczewski, Goniębl-
cc. Wyczerpujących informacji 
udzieliło Panu Prez. WRN — 
Wojewódzki Zarząd Rolnictwa.

(837)
Stały prenumerator. — Wyda

je nam się, że uwagi Pana są 
niesłuszne. (1418)

Irena Grabarczyk. — Za list 
dziękujemy. Sprawę przekaże- 
my odpowiednim czynnikom.

(2101)
He-ski, Rawicz. — Temat, po­

ruszony przez Was, często o- 
mawiamy na naszych łamach. 
Notatki nie wykorzystamy.

(2050)
J. J. Damasławek. — Bilet tnie 

sięczny może Pan otrzymać na 
podstawie legitymacji szkolnej, 
wystawionej przez dyrektora 
Szkoły dla Pracujących i Doro 
slych. Musi Pan zrobić zamó­
wienie na bilet miesięczny 
szkolny na druku kolejowym — 
który otrzymać można w każdej 
kasie biletowej. (2093)

Kazimierz. Rozik, Dąbczc. — 
Podajemy Panu adresy techni­
ków weterynaryjnych: Wrześ­
nia — Opięszyn, pow. wrzesiń­
ski, Kolo w Domu Technikum 
Handlowego. Bydgoszcz, ulica 
Marchlewskiego nr 6. (2181)

St. W„ Stały czytelnik. — Piw 
simy o przybycie do redakcji 
celem omówienia poruszonych 
w liście spraw. (2173)

Prezydium MRN w Chodzieży 
wyjaśnia, że mostek przy ul. 
Buszczaka stale był oświetla­
ny, jednakże nieznani chuliga­
ni zabrali lampy ostrzegawcze.

(A-13S1)

Pracownicy poszukiwani Kucharza-garmażera przyjmie zaraz Restaura­
cja PSS w Wolsztynie. Zgłoszenia kierować PSS 
Wolsztyn, ul. Waiki Młodych 22. K3740
Cholewkarzy przyjmie natychmiast Spółdziel­
nia Pracy Branży Skórzanej „Obuwnik Poznań­
ski". Zgłoszenia przyjmuje dział kadr Poznań, 
Stary Rynek 94, pokój 3. K3758
3 nastawiaczy tokarskich na automat przyjmą 
zaraz Poznańskie Zakłady Elektrotechniczne 
Poznań - Sturolęka. al. Forteczna 12/14. Zgło­
szenia przyjmuje dział kadr. K3762
Majstrów c. o. i wod. kan. zatrudni zaraz Po­
znańskie Przedsiębiorstwo Rem. - Budowi. Po­
znań, ul. Krauthofera 10. dział kadr, pok. 9.

K3765

Państwowy Tor Wyścigów Konnych w Pozna­
niu ogłasza, że z dniem 1 kwietnia 1956 r. przyj- 
mie 30 kandydatów na kurs pracowników stajen 
nych PTWK. Kurs trwa 7 miesięcy, po czym 
kursanci odjadą na stałą pracę na Tor Wyści­
gów w Warszawie lub Wrocławiu. Warunki przv 
jęcia:

1. Ukończenie 16 lat a nie przekroczenie 
17 lat.

2. Waga własna do 50 kg.
3. Ukończona Szkoła Podstawowa.
4. Dobra opinia ZMP lub Gromadzkiej Rady 

Narodowej.
5. Zamiłowanie do konia i jeździectwa.
6. Zobowiązanie osobiste i rodziców lub opie­

kunów do odsłużenia conajmniej 5 lat w 
PTWK.

7. Zezwolenie rodziców lub opiekunów.
8. Świadectwo lekarza urzędowego o stanie 

zdrowia.
9. Zobowiązanie podporządkowania się dy­

scyplinie pracy i dyscyplinie na kursie.
10. Kursanci szkoleni są na przyszłych dżo- 

keji i trenerów.
11. Podczas kursu, kursanci otrzymują: wy­

żywienie. zakwaterowanie i umundurowanie 
oraz około 30 zł kieszonkowego.

12. Przed przyjęciem kandydaci będą poddani 
egzaminowi ogólnemu.

13. Na kursie kandydaci przechodzą naukę 
praktyczną i teoretyczną w ramach programu. 
Obowiązuje dyscyplina jak w obozach szkole­
niowych.

14. Termin składania podań wraz z załącznika­
mi do dnia 15 stycznia 1956 r. Kandydaci uzna­
ni za nadających się będą powołani pisemnie 
do stawienia się na egzamin. Za przejazd na 
egzamin i na kurs PTWK kosztów nie zwraca. 
Adres: Poznań 15 - Wola, Państwowy Tor 
Wyścigów Konnych. K3757

Nieruchomości
Parcele. domki wille, kamie­
nice. kupno, sprzedaż, zała­
twia solidnie „Union" Poz­
nań Nowowiejskiego 9.
______________________20475g
Kamienice, wille. domki z wcl 
nymi mieszkaniami oraz wielki 
wybór parcel poleca i poszu­
kuje Metelski, Poznań Armii 
Czerwonej 23. 20918g
Kamienice, wille. parcele 
domki w różnych dzielnicach 
polecam — poszukuję. Nowak, 
Poznań Czerwonej Armii 26, 
tcl 67-95._____ ___ 21C00g
Parcele, domy, wilie kupno 
sprzedaż, załatwia „Osado- 
Pol" Poznań. Nowowie;skiego
6. 21243g
Parcelę jednomorgową w Czer­
wonaku tanio sprzedam, „Osa
dopo!1' Poznań Nowowiejskie.
?o 6 21244?

Gospodarstwo 70 mórg, ziemia
H klasy, cena 125.000 zł, go­
spodarstwo 60 mórg, cena
100.000 zł, polecam i poszu­
kuję w każdej wielkości. A-1
damski Chodzież, Rataje 1.

21345?

Parcelę zaraz kupię. Oferty z 
podaniem ceny Biuro Ogłoszeń 
Świerczewskiego 3, dla 
21413g.
Gospodarstwo kilkuhektarowe, 
w mieście lub blisko, kupię. 
Oferty Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3. dla 21418g.

Parcalę pod budowę jednoro­
dzinnego domku, zadrzewioną, 
sprz^an Poznań 
ka 22, m 5._________21.422r
Domek jednorodzinny 4-poko- 
irwy, przy tramwaju odstą­
pię. Oferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3 dla 
21424g. ____ __________
Willkę lub domek jednorodzin­
ny kupię. Oferty Biuro Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3, dla 
21431g.

Kupno
Maszynę do szycia kupię. Po­
znań Chłapowskiego 3, m 3. 
____  21289?

Kuplę agregat silnik - pompa 
do 1 KW, 220/380 V. tylko 
w dobrym stanie Oferty Biuro 
Ogłoszeń Świerczewskiego 3, 
dla 21415g.

Łamacz do kruszenia ceg?v. 
kupię. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dia 
21419g.
Szafę trzydrzwiową, jasną, 
kupię. Oferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3, dla 
21423g.___________________
Kupie nowy motocykl WFM 
Oferty Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3, dla 21440g.
Aksamit lub plusz czarny lub 
inny kolor (kilka metrów), ku 
pię. Poznań Matejki 5ł. m 1.

21424?

Sprzedaż
Siatki ogrodzeniowe, siatki 
dla ferm, hodowli zwierząt fu 
terkowyćh dla celów techni­
cznych i transportery, wyko­
nuje warsztat ślusarsko-me- 
chaniczny. Oferty Biuro Ogło­
szeń Świerczewskiego 3 dla 
20899g.
Wózki dziecięce, autka drew­
niane. koszykowe, spacero­
we czeskie na łożyskach kul­
kowych nowoczesne drewnia­
ne. gięte, dla bliźniąt, oraz 
lalek poleca H Świetlik. Po 
znań Wrocławska 13.

_____________ 212005
Sprzedam samochód osobowy 
„Praga" - limuzyna z zapaso­
wym silnikiem. Poznań, 
Kmieca 7 od godz. 12—17

21430?
Sprzedam samochód osobowy 
„Mercedes Diesel1', stan do­
bry. Wrocław, Obrońców Po- 
koju_59/n.__________ K3775
Sprzedam metalowe słupki do 
opłotowania. Poznań, Różana 
21, m 17, 21385g
Ogrzewanie samochodowe 0- 
ryginalne, Boscha. nowe, 
sprzedam Poznań Chudoby 
22 m 4._______ 21396?
Maszynę do szycia „Singer11, 
sprzedam. Poznań. Promieni­
sta 10, m 12. 21404g
Wózki autka koszykowe, la­
kierowane (Warszawa) dla 
lalek, zabawki, poleca Lesiń- 
ski, Poznań, Żydowska 33, 
przy Starym Rynku. 21410g
Samochód bagażówkę Oppel P4
na chodzie sprzedam. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń. Swlcr 
czewskiego 3, dla 21450g.

Futro meskie, duże, skóry wii 
cze sprzedam. Poznań. Brzo­
zowa 23. m 3. 21405g

Używane czarne skóry, bara­
nie. sprzedam, Poznań Blusz­
czowa 2. m 3. 21422g
Nieużywaną pierzynę, 160 sze 
roka, 2 poduszki, sprzedam. 
Poznań. Chociszewskiego 29. 
m 3. od godz. 16—20.
____________________  21426?
Radio sprzedam cena 600 zł. 
Poznań Findera 18 ml 
_________ 21427?
Aparat fotograficzny Zorka, 
sprzedam Poznad Mateiki 51 
mb___ ________ 21428?
Radio ..Telefunken1* super. 7- 
obwodowy 8-!ampowe oka­
zyjnie sprzedam. Poznań, Woj 
skowa 21, m 5 Staszewski.

21436?
Prasę ekcentryczną, nową, z 
wbudowanym motorem sprze­
dam. Poznań. Modrzewiowa 
27. 21433g
Belki deski, dachówki, okna, 
drzwi sprzedam. Poznań, 
Klasztorna 22. 21442g
Sprzedam większą ilość nu­
trii, Poznań. Bułgarska 115.

21444?
Wózek do lalki sprzedam. Po­
znań Kossaka 13. m 3.

___ 21446g

Lokale
Pokój -z kuchnią, samodziel­
ne, zamienię na 2 pokoje z 
kuchnią, samodzielne. Oferty 
Biuro Ogłoszeń Świerczew­
skiego 3 dla 21508g. ____
Zamienię mieszkanie samo­
dzielne 2 duże pokoje z ku­
chnią. na pokój z kuchnią, sa 
modzielne. Oferty Biur0 Ogło 
szeń Świerczewskiego 3. dla 
21383g.
Poszukuję mieszkania do re­
montu. Oferty Biuro Ogłoszeń 
Świerczewskiego 3 dla 
21414g
Zamienię mieszkanie komfor­
towe, 3-pokojowc z kuchnią, 
łazienką, centralnym ogrze­
waniem. I ptr.. w najładniej­
szej dzielnicy Bytomia na po 
dobne w Poznaniu. Warunki 
do omówienia. Oferty Biuro 
Ogłoszeń Świerczewskiego 3, 
dla 21439g.

Instytucja uspołeczniona
kupi

AKORDEON
zagraniczny

120-basowy z registrami
w bardzo dobrym stanie. 
Oferty osobiście przyjmti 
jemy codziennie w godz. 
od 7—15. Poznań, ul. Li­
belta 26. m 5. K3764

RSP „Stolarzy'* Poznań, 
poszukuje zaraz

GARAŻU 
na 2 samochody 

ciężarowe
(wzg. 2 oddzielnych ga­
raży), najchętniej w dziel 
nicy Wilda. Zgłoszenia:' 
Poznań Kosińskiego 24.

K3767

Zamienię samodzielne, słone­
czne mieszkanie pokój z ku­
chnią, spiżarką, w Siaiinogto 
dzie. na podobne w Poznaniu. 
Stalinogród Strzelecka 2. m 
14. 21331g
Solidnemu panu odnajmę po- 
kói. Poznań, Nowowiejskiego 
25, m 21,  21417g
Zamienię trzy duże pokoje, sa­
modzielne, w śródmieściu, na 
dwa pokoic mniejsze, samo­
dzielne i jeden osobny 7 uży­
waniem kuchni. Oferty Biuro 
Ogłoszeń Świerczewskiego 3, 
dla 21441g. _ ___
3 pokoje z kuchnią, samodziel 
ne. zamienię na 2 mieszkania 
samodzielne: pokój z kuch­
nią i 2 pokoje z kuchnią. 0- 
ferty Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3 dla 21447g.

Praca
Kulturalna, samodzielna, po­
prowadzi dom. Oferty Biuro 
Ogłoszeń Świerczewskiego 3. 
dla 2141 Ig ____________
Potrzebny stróż nocny i szwaj 
cer lub starszy do paszenia 
krów. Ogrodnictwo Kaczmarek 
Luboń k. Poznania, Dworco- 
wa 17.____________
Współpracownika urzyimę do 
pracowni bielizny. Oferty Biu­
ro ogłoszeń Świerczewskiego 
3, dla 21437g.____________
Potrzebny pomocnik krawiecki 
od 1. 1. 56 r. Adres wskaże 
Biuro Ogłoszeń Świerczew­
skiego 3. nr 21482?.

Różne
Wypożyczam porcelanę, szkło, 
na zabawy, uroczystości. Po­
znań. Żydowska 33. 21409g

Wspólnika hodowcę zwierząt 
futerkowych lub pomieszczę 
nia zabezpieczonego od kta- 
dzieży na umieszczenie kilku 
klatek norek, lisów, poszuku­
ję. Adres wskaże Biuro Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3. nr 
21434g.

Zapraszamy

j przedświąteczny [
organizowany
od 10 - 23. XII. 55 r. 

w Hali MTP wejście z ul. Świerczewskiego
p rzez

Miejski Handel Detaliczny 
i Centrale Hurtowe

Stoiska przemysłowe i spożywcze 
Bogaty wybór podarków świątecznych

Sprzedaż od godz. 12—20
K377O

Odświeżanie, farbowanie, che-| Posiadam warsztat mechanicz-
micznę czyszczenie, wszelkie 
go obuwia (z zamszu na skó­
rę) torebek. tecz,ek. Poznań, 
Polna 27. podwórze prawo, 
suterena. 21407g

t
Dnia 8 grudnia 1955 

zmarła opatrzona Sakra­
mentami św., moja kocha­
na żona nasza droga mat 
ka, teściowa i babcia, 
przeżywszy lat 56 śp,

z Namyślaków

Katarzyna
Tullńska
Pogrzeb odbędzie się w 

poniedziałek, dnia 12 bm. 
o godz. 11.10 z kaplicy 
cmentarnej na Junikowie.

W głębokim smutku po­
grążeni | ro^TjI,a

21574

ny z telefonem oraz upraw­
nienia produkcyjne, oczekuję 
propozycji wzg!. współpracy. 
Oferty Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3 dla 21421g.

Dnia 8 grudnia 1955 r. zmarł

mgr Michał Oleś
kierownik administrac. Miejskiej Stacji San -Epi<ł„ 

odznaczony Srebrnym Krzyżem Zasługi.
Służba Sanitarna m. Poznania traci w Zmarłym zasłu­

żonego pracownika oddanego całym sercem zagadnieniu 
zdrowia publicznego.

Pamięć o nim pozostanie długo między nami.
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek. 12 bm.. o godz. 

10.50 na cmentarzu na Junikowie.

MICISKIE)
DYREKCJA I PRACOWNICY 

STACH SAN.-EPIDEMIOLOG W PO ZNANIU 
K3770

X

Aparat fotograficzny marki
.,Fed‘* nowoczesny model, za­
mienię na radio w dobrym sta 
nie. Oferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3, dla 
21480g.
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Rzeźnia — ;
punktem
usługowym

GS „Samopomoc Chłopska" w 
Błaszkach (pow. Kalisz), przejęła 
z dniem 1 grudnia br. Rzeźnię Miej 
ską, która służyć będzie wyłącznie 
jako punkt usługowy. Przyczyni 
się to do sprawniejszego dokonywa 
nia ubojów przez rolników, tak na 
ich potrzeby własne, jak i gospo­
darcze, tj. na sprzedaż targową.

Uboje dokonywane będą dwa ra­
zy w tygodniu: w poniedziałki i 
czwartki, przy czym za usługi w 
rzeźni pobierane będą następujące 
opłaty: trzoda chlewna do 120 kg 
wagi żywej za ubój zł 23,48; ponad 
12© kg wagi żywej — zł 28,40 oraz za 
urzędowe badanie mięsa po zł 
3,69.

MARIAN ANTCZAK 
korespondent

KhssSy Zochna przestanie się nudzić?
Wśród mieszkańców

Sompolna, jednego z mia­
steczek w pow. kolskim, 
spędziłam zaledwie kilka 
godzin. Nie wystarcza to, 
by stworzyć sobie jakiś 
konkretny obraz o życiu 
tamtejszych ludzi. Zdecy­
dowałam się jednak na o- 
pisanie swoich wrażeń po 
rozmowie z Zochną...

Zochna po odrobieniu lekcji w 
domu ma jeszcze dużo wolnego 
czasu. Spędza go przeważnie r° 
ulicach. Poznawanie wszystkich 
zakamarków miasteczka — ma di« 
9-ietniej dziewczynki swoisty u- 
rok. Nierzadko wędrówki po 
cieni nych, zabłoconych ulicach 
kończą się guzem na czole Naj­
boleśniejszy sinięc nie odstraszy 
Zochny od ulicznych zabaw. Go­
dziny spędzone w czczifcch ścia­
nach pokoju bez mamy, która w 
tym czasie pracuje, nte na.eżą do 
interesujących.

Już dziś Zochna jest zdecydo­
wana — po skończeniu 7 klas 
szkoły podstawowej — uczyć się

Mieszkańcy Próchnowa (powiat 
Chodzież) złożyli dobrowolne dani 
ny w wysokości 100—200 zł na do­
budowanie jednej izby do gromadź 
kiej szkoły oraz zobowiązali się 
przepracować odpowiednią ilość 
roboczogodzin. Były uczeń tej szko 
ły, obecny inżynier i jeden z bu­
downiczych Nowych Tych — ob. 
Jankowiak wykona bezpłatnie pro­
jekt budowy. W ramach prac spo­
łecznych chłopi z Próchnowa napra 
wią ponadto 1.2t)0 m nawierzchni 
drogi żużlowej, prowadzącej do O- 
porzynia i obsadzą drzewami owo­
cowymi ulicę wiodącą do siedziby 
GRN. (j. k.)

*
Ob. Jan Samol — nauczyciel w 

Bartoszewicach (powiat Rawicz) ra 
zem z młodzieżą szkolną prowadzi 
hodowlę drzew owocowych. Jesie- 
nią 7 szkół podstawowych w gro­
madzie otrzymało od bartoszewic- 
kich hodowców podarunek w posta 
ci 10 drzewek dla każdej szkoły.

(wt)
*

Mieszkańcy Pakówki (powiat Ra­
wicz) dotkliwie odczuwają brak 
świetlicy i boiska sportowego, cho­
ciaż istnieje tam odpowiedni teren 
na budowę tego ostatniego. Warto 
by również pomyśleć o budowie re 
mizy strażackiej, która równocze­
śnie mogłaby służyć jako świetlica.

(wt)
*

W żółwim tempie przebiegają 
prace nad budową głównego prze­
wodu kanalizacyjnego we Wrześni. 
Czas już wziąć się energicznie do 
roboty, gdyż ścieki zanieczyszczają 
Wrześnię. (K. St.)

Z przygodami
W godzinach wieczornych w dniu 

5 grudnia br. — stację Leszno u- 
wiadomiono. iż w pociągu, zdążają 
cym z Wolsztyna, jedzie kobieta — 
która lada chwila oczekuje rozwią 
zania i w związku z tym trzeba 
przywołać na stację karetkę pogo­
towia. O godz. 22 na peron przyje­
chała karetka, lecz w chwili zbli­
żania się pociągu — wystrzeliła z 
hukiem opona. Kobietę umieszczo 
no w karetce, gdzie porodziła, ale 
karetka mogła udać się do szpitala 
dopiero po założeniu i naprawie 
drugiej opony.

Dobrze, że wszystko skończyło 
się szczęśliwie, lecz stała kontrola 
jakości sprzętu, zwłaszcza dętek — 
gdzie jak gdzie — ale przy karet­
kach pogotowia, powinna być żelaz 
nym prawem.

PRACE MELIORACYJNE NA KTJWASACH

Roboty wodno-melioracyjne na Kuwasach w woj. biało­
stockim, obejmują coraz większy obszar. Od momentu 
rozpoczęcia prac (1952 r.) oddano już do wprawy ponad 
1550 ha łąk. W samym tylko 1955 roku przekopano 63 km 
rowów i 11,5 km kanałów oraz osuszono 6S0 ha błot. Dal­
sze prace zostaną znacznie przyspieszone dzięki sprowa­
dzeniu nowych maszyn radzieckich, angielskich i wło­
skich.. Na zdjęciu: spychacz „Staliniec" w czasie prac 

na Kuwasach.
CAF — fot. Mottl

dalej w miejscowym gimnazjum. 
Będzie więc nadal związana z 
miasteczkiem. Co wtedy zmieni 
się w jej życiu?

Z internatu przy gimnazjum ko­
rzysta 60 uczniów, wszystkich u- 
czących jest oczywiście znacznie 
więcej. Ta młodzież spędza czas 
trochę inaczej niż Zochna. Przede 
wszystkim „ciągnie" ją kino. Cho­
dzą po dwa i trzy razy na ten 
sam film. Nie zawsze dla przy­
jemności. Najczęściej dla „zabi­
cia" czasu. Potrafili przyzwy­
czaić się nawet do zimna panu­
jącego w kinie, do brudnych 
ścian i zaśmieconej podłogi. No 
cóż, lepiej siedzieć w kinie, niż 
włóczyć się po ulicach, znanych 
na wylot.

Był to okres, kiedy w przytulnej 
świetlicy młodzież czytała, dysku­
towała, śpiewała. Wraz z zam­
knięciem świetlicy i przeznacze­
niem jej na mieszkania — skoń­
czyły się miłe chwile. Podczas 
ciepłych dni chętnie by się za­
grało w piłkę nożną czy siatków­
kę. Jednak boisko na targowicy 
jest małe i brudne, a zapachy? — 
brr...

Długie, jesienne wieczory 
płyną w Sompolnie jedno­
stajnie. Bo i dla dorosłych 
istnieje tylko dom i praca.

Zochna, opowiadając mi o 
sobie, powtórzyła kilkakrot­
nie słowo: nuda. Ten sam 
wyraz przewijał się w rozmo­
wach ze starszymi.

A przecież Sompolno po­
siada wszelkie dane, by tęt­
niło życiem, huczało nowymi 
pomysłami i czynami. Jest 
tam szkoła, gimnazjum, 
przedszkole, kino, ośrodek 
zdrowia z dwoma lekarzami, 
izba porodowa, łaźnia miej-
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Teatry
Teatr z Gniezna w Zduń­

skiej Woli — „Turcaret"; 
w Gnieźnie — „Most";

Kina
KALISZ: Wolność — „Wy 

rocznia", Stylowe — „Ogień 
w kniei"; OSTRÓW: Przo­
downik — „Upadek Emira­
tu", Słońce — „2X2 = 3"; 
GNIEZNO: Polonia —
„Trzpiotka", Lech — „Ire­
na, do domu"; LESZNO: 
Sportowiec — „Błękitny 
krzyż";

Radio
PROGRAM I 
Fala 1.322 m

5.11 — muzyka poranna,
5.30 — rozmaitości rolnicze,
5.50 — melodie w wyk. ork. 
dętych, 6.06 — soliści, duety 
i małe zespoły instrument., 
7.10 — koncert ork. Rozgł. 
Wrocławskiej P. R., 7.45 — 
piosenki, 9,20 — III Symfo­
nia F-dur — Dworzaka, 10
— koncert chopinowski, 10.35
— „Otwórzcie jasne wrota"
— aud. poświęcona M. Ko­
nopnickiej, 10.55 — tańce lu 
dowe różnych narodów, 11.10
— koncert krak. chóru P.R., 
12.15 — utwory skrzypcowe,
12.30 — na swojską nutę,
12.50 — 2 rosyjskie pieśni 
chóralne, 13 — dla wsi, 15.30
— „Sprawy dawnych wie­
ków" — słuch, dla dzieci, 
16.05 — koncert życzeń, 17 — 
Z życia Związku Radziec­
kiego, 17.30 — koncert ma­
łej ork. Rozgł. Śląskiej,
18.20 — ulubione melodie,
18.45 — „Mieszczanin szlach 
cicem" — Strausśa, 19 —
Przy sobocie po robocie,
20.20 — muzyka taneczna, 22
— kronika sportowa, 22.10
— Tydzień Muzyki Bułgar­
skiej, 22.40 — melodie ta­
neczne w wyk. pozn. kwart, 
rytmicznego, 23.10 — muzy­
ka taneczna;

Wiadomości: 5.05, 6, 7, 8, 
8.30, 12.04, 16, 20 i 23.

i

ska, sklepy, punkty usługo­
we, światło elektryczne zało­
żone w tym roku — no i po­
nad 4000 mieszkańców!

W Sompolnie brak jedynie 
lokalu, w którym by miesz­
kańcy mogli się spotykać, 
dyskutować, śmiać — poży­
tecznie i przyjemnie spędzać 
czas.

Są dwa nie wykorzystane 
budynki przy ul. Armii Ra­
dzieckiej nadające się dosko 
nale na dom kultury. O tych 
dwóch budynkach wszyscy 
mówią i... czekają od kilku 
lat na otwarcie w nich 
świetlicy.

A czy dla dobra przede 
wszystkim małych mieszkań­
ców Sompolna, takich jak 
Zochna, nie można natych­
miast przystąpić do urządza­
nia domu kultury? Nie cze­
kając na inwestycje? Miesz­
kańcy miasteczka w ciągu 
10 lat wykazali dużo dobrej 
woli i ofiarności dla dobra 
społecznego. Dlatego myślę, 
że i sprawa domu kultury 
nie jest dla nich nie do roz­
wiązania. (an)

Duże osiągnięcia 
mają mieszkańcy Oborzysk Starych

Sporo zrobiono w czasie 
rocznej pracy Gromadzkiej Ra 
dy Narodowej w Oborzyskach 
Starych, w pow. kościańskim.
Otwarto sklep spożywczy, co 
jest znacznym udogodnieniem 
dla mieszkańców gromady. W 
odpowiednio przygotowanej 
świetlicy we wsi Słonin tętni 
życie kulturalne. Wybudowano 
bitą nawierzchnię na drodze z 
Oborzysk Starych do Słonina.

Budżet gromadzki na rok 
1956 przewiduje 40 proc, ogól­
nej sumy na oświatę i konser­
wację budynków szkolnych.
Na ostatniej sesji GRN wysu­
nięto wniosek do Prezydium 
PRN o zradiofonizowanie wsi 
Kawczyn.

Poważnym osiągnięciem Pre 
zydium Gromadzkiej Rady Na 
rodowej i aktywu wiejskiego 
jest fakt, że chłopi wykonują 
na bieżąco obowiązki wobec 
państwa. Rolnicy Słonina 
współzawodniczą ze swoimi są 
siadami z Oborzysk Nowych 
w obowiązkowych dostawach.

Ach,
te rozifefeloikś I

Po wywiązaniu się z obowiązko­
wych dostaw dla państwa, pozosta 
łę nadwyżki zbożowe chłop może 
sprzedać w punktach skupu. Jest 
przy tym obopólna korzyść; państwo 
zdobywa rezerwy zbożowe, a chłop 
przy takiej sprzedaży może zaku­
pić wiele atrakcyjnych wyrobów. 
Przy skupie rynkowym otrzymuje 
bowiem talony na takie artykuły, 
jak: motocykle, maszyny do szy­
cia, skórę, nawozy sztuczne itp

Akcja ta daje dobre rezultaty. Na 
przykład w Czempiniu do punktów 
skupu wpłynęło 38 ton nadwyżek, 
a Gminną Spółdzielnia sprzedała 
już: trzy motocykle, 11 rowerów, 
27 radioodbiorników, 9 ton cemen­
tu i wieie innych artykułów. Dzi­
siaj w magazynie — pustki, wszyst 
ko rozprzedano. Tymczasem PZGS 
w Kościanie ma jeszcze'wiele tego 
towaru w zapasie.

Warto więc powtórnie opracować 
rozdzielniki, opierając się tym ra­
zem na analizie potrzeb rynku

Sądzimy, że uwaga ta przyda sic 
także innym PZGS-om. (zs)

Pierwsza
Miejska Spółdzielnia 
Zaopatrzenia i Zbytu

Prezydium Rządu w trosce o 
lepsze zaopatrzenie ludności 
pracującej małych miasteczek 
— wydało zarządzenie utwo­
rzenia Miejskich Spółdzielni 
Zaopatrzenia i Zbytu. Pierw­
sza taka spółdzielnia miejska 
na terenie powiatu śremskie- 
go powstanie w styczniu 1956 
roku w Kórniku.

Nowa spółdzielnia przejmie 
wszystkie punkty usługowe, 
zaopatrzeniowe i produkcyjne 
w Kórniku i Bninie — pozo­
stające dotychczas pod zarzą­
dem GS i MHD, z wyjątkiem 
punktu wymiany wełny i skle 
pu art. żelaznych i budowla­
nych.

Mieszkańcy Kórnika i Bni- 
na z zadowoleniem witają tę 
reorganizację sieci zaopatrze­
niowej, gdyż Miejska Spółdziel 
nia Zbytu i Zaopatrzenia w 
Kórniku będzie odtąd zaopa­
trywana według tzw. puli 
miejskiej.

St. Nowak
korespondent

Gdyby nauczyciele
otrzymali

mieszkania
Przy ul. Staroprzygodzkłej w Ci­

st rowie znajduje się szkoła podsta 
wowa, do której uczęszcza ponad 
160 dzieci. Uczą się one w pięciu 
klasach, z których dwie są mały­
mi pokoikami. W budynku tym nie 
ma pokoju nauczycielskiego, ani 
żadnego gabinetu do ćwiczeń. Po­
moce naukowe, wykonane w więk 
szóści przez samych uczniów, miesz 
czą się w nieopalonej pralni, co po 
woduje ich niszczenie.

Na podwórzu szkolnym stoi drew 
niany barak przeznaczony na świet 
licę. Podczas jesieni i zimy, oczy­
wiście, nie można z niej korzystać.

Młodzież szkolna z dzielnicy Zęb 
ców nie ma więc łatwych warun­
ków nauki. Zmiana na lepsze mo­
głaby nastąpić wtedy, gdyby na­
uczyciele, zamieszkujący obecnie 
część budynku szkolnego — otrzy­
mali inne mieszkania. (an)

Na zebraniach wiejskich chło­
pi zobowiązali się ostatnio do 
wykonania rocznych planów 
w 100 proc., aby przystąpić do 
realizacji Pięciolatki bez żad­
nych zaległości.

Jan Kuczyński 
korespondent

Koniński zakalec
Na początku tego roku ru­

szyła w Koninie wielka me­
chaniczna piekarnia, prowa­
dzona przez PSS. Najpierw 
trzeba było pokonać wiele tru­
dności, gdyż piece źle paliły. 
Ale w końcu produkcja ruszy­
ła „na całego". W dniu 14 li­
stopada załoga mechanicznej 
piekarni zameldowała o wyko­
naniu 100°/n planu tegorocz­
nego wypieku. Przyczyniła się 
do tego szczególnie praca bry­
gady Antoniego Mazurkiewi­
cza, który osiąga średnio 160°/o 
normy.

A jakość? Tu, niestety, mu- 
simy „pokręcić nosem". Często 
ehleb jest niedopieczony i za- 
kalcowaty. Jeszcze gorsze jest 
to, że dość często znajdujemy 
w chlebie różne przedmioty, 
które skądinąd nawet mają 
pewną wartość, ale konsumen­
ci raczej' wolą je nabywać w 
innym opakowaniu... Otóż są 
to gwoździe, kawałki drewna, 
worków itp. Nie jest tego tak 
dużo. Ale po roku można by 
już tymi gwoździami płot na­
prawić... A przecież jest w pie­
karni urządzenie do odsiewa­
nia mąki, podobno tylko nie- 
używane.

Chleb rozwozi się do punk­
tów sprzedaży wozem. Pracow­
nik rozwożący chleb, ma, nie­
stety, dość często brudne ręce 
i ubranie i tymi rękami, opie­
rając chleb o brudne ubranie 
wnosi pieczywo do sklepów. 
Czysty fartuch i mycie rąk 
wcaleby chlebowi nie zaszko­
dziły.

A więc załodze piekarni, któ­
ra ma za sobą zidytyięską wal­
kę o ilość produkcji, teraz już 
pozostaje tylko walczyć o 
jakość! (zp)

Terminowe wykonanie instalacji
de ogrzewania Mi nr I zagrożone

Hala Międzynarodowych 
Targów Poznańskich nr 9, je­
dyna, z której korzystają spor­
towcy, organizując zawody,

Treningi
szkoleniowo-kontrolne
lekkoatletów LZS

Znaną powszechnie bolączką 
wiejskich lekkoatletów jest 
szczupła kadra trenersko - in­
struktorska, która nie może 
zapewnić wszystkim sportow­
com LZS-u systematycznego 
szkolenia. Aby umożliwić wy­
bijającym się lekkoatletom za 
stosowanie właściwej metody 
szkoleniowej Rada Wojewódz 
ka LZS powołała 120-osobową 
kadrę, której członkowie raz 
na miesiąc przyjeżdżają do 
Poznania na 3-godzinny tre­
ning. Na hali WSWF-u podzie 
leni na grupy, zależnie od u- 
prawianych konkurencji, lek­
koatleci otrzymują od trene­
rów Michalskiego, Kobielskie- 
go, Skwierzyńskiego, Komor- 
niczaka wskazówki do indywi 
dualnego treningu. Co dru­
gą niedzielę miesiąca zjeżdża­
ją do Poznania seniorzy i se­
niorki, co trzecią — najlepsi 
juniorzy i juniorki. f7. 12. br., 
projektuje się zorganizowanie i 
eliminacji przed mistrzostwa­
mi okręgu w hali, w których 
udział będzie generalną próbą 
przed mistrzostwami LZS (7. 
do 10. 1. 56 r. w Przemyślu).

Na zdjęciu widzimy zespól po­
znańskiego AZS-u, który po trud­
nych walkach, zdobył zasłużony a- 
wans do I ligi hokeja na trawie. 
Stoją od lewej: trener — Ludwik 
Sobecki, kapitan drużyny — Kazi­
mierz Wilczyński, St. Wawrzyniak, 
Zdz. Drzewiecki, Miecz. Nowicki, 
Bogdan Nowicki, Andrzej Strzał­
ko, Tomasz Tomaszkiewicz, Wład. 
Romańczyk, Włodz. Pieczyński, Je 
rzy Paczkowski, Wład. Wiciak. 
Na zdjęciu brak jednego z najak­
tywniejszych zawodników — Czar­
neckiego.

Wszystkim — jeszcze raz gratu­
lujemy!

Dwa spotkania

koszykarzy Kolejarza
Przed trudnym zadaniem 

stoją pierwszoligowi koszyka­
rze poznańskiego Kolejarza. 
W dniach 10 i 11 bm w hali 
MTP nr 9 będą mieli za prze­
ciwników dwa łódzkie zespo­
ły. W sobotę o godz. 18.30 
zmierzą się ze Spartą, a w nie 
dzielę o godz. 18 — z Włók­
niarzem.

Czy Kolejarze zrewanżują' 
się Włókniarzom za poniesioną j 
porażkę w pierwszej serii roz­
grywek? (x)

Hinduski trener 
dla naszych hokeistów

Prezydium GKKF postanowiło w 
przyszłym roku sprowadzić z Indii 
do Polski na okres kilku miesięcy 
dla naążych hokeistów na trawie 
jednego z czołowych trenerów.

Projektowany jest również wy­
jazd czołówki polskiej na 6—8 ty­
godni do Indii, celem rozegrania 
kilkunastu spotkań, które mają 
przygotować naszych zawodników 
do rozgrywek o Puchar Europy.

(P)

Zdobywajcie
S. P. O.

nie bardzo odpowiada wymo­
gom. Lepiej „czuli“ się organi­
zatorzy imprez w hali ni- 2, 
która umożliwiała liczniejszy 
dostęp publiczności. Niestety, 
w hali tej nie można instalo­
wać urządzeń do ogrzewania.

Te względy w pierwszej mie­
rze zadecydowały o udostępnie­
niu organizatorom imprez spor 
towych hali nr 9. Dzięki ini­
cjatywie dyrekcji MTP przy­
stąpiono do instalacji central­
nego ogrzewania tej łiali. Nie­
stety, już teraz dyrekcja MTP 
sygnalizuje, że ukończenie 
tych prac, przewidziane na 15 
bm. ulegnie kilkudniowej 
zwłoce.

Dopiero przed trzema dnia­
mi, po żmudnych staraniach, 
nadeszły przewody żebrowe. O- 
becnie materiał skompletowa­
no, lecz wskutek natężenia 
wielu prac, które według pla­
nu muszą zostać wykonane do 
końca roku, jak nam oświad­
czył dyr Woźniak z MTP, brak 
w tej chwili odpowiednich fa­
chowców, co opóźnia przepro­
wadzenie montażu.

— Czynimy jednak wszyst­
kie starania — mówi nasz roz­
mówca — by prace te jak naj­
wcześniej wykończyć, gdyż le­
ży to zarówno w interesie 
MTP jak i sportowców.

Mamy jednak nadzieję, że 
Poznańskie Zjednoczenie In­
stalacji Przemysłowej (ul. 
Gwardii Ludowej) wywiąże się 
w terminie ze swego zobowią­
zania.

<^COŚCIEKAWEGO/
REMIS FRYZJERÓW 

Z PIEKARZAMI
Dla wiedeńczyków piłka nożna 

jest sportem narodowym. Podob­
nie jak u nas popularne są tam 
także spotkania Old Boyów. 
Przed kilku dniami odbył się 
mecz pomiędzy reprezentacją fry­
zjerów i piekarzy. Spotkanie za­
kończyło się remisem 3:3 (1:1).
Przed wojną reprezentacja po­
znańskich kelnerów rozgrywała z 
niemałym powodzeniem spotka­
nia piłkarskie z drużynami z Kra­
kowa, Katowic i innych miast. 
Może warto by wznowić takie roz­
grywki i to nie tylko w zawodzie 
gastronomików.

ZGON „IMPORTERA" 
PIŁKARSKIEGO W PORTUGALII

W Lizbonie zrnarł w wieku 70 
lat Eduardo Luis Pinto B a s t o, 
który jako uczeń szkolny otrzy­
mał edukację piłkarską w ojczyź­
nie tego sportu — Anglii. Po po­
wrocie do ojczyzny, będąc w o- 
wym czasie jednym z najlepszych 
piłkarzy swego kraju, założył w 
1904 r. klub piłki nożnej. Sprowa­
dzał on do kraju nie tylko zespoły 
zagraniczne, lecz również „impor­
tował" zawodników. (x)

Głos
WIELKOPOLSKI

Redakcja: Poznań, Grunwaldz 
ka 19 Telefony: centrala 611-21 
(łączy wszystkie działy), dział 
informacji: 659-39, dział łączno­
ści: 657-18, sekretarz redakcji 
648-85, redaktor naczelny 657 76, 
drukarnia (nocny) — 629-52.

Biuro Ogłoszeń: Poznań, ulica 
Świerczewskiego 3, tet 624-59, 
czynne od 8—16.30, w soboty do
14.30 Za dział ogłoszeń redakcja 
nie odpowiada

Zamówienia i przedpłaty na 
prenumeratę pocztową w wyso­
kości 15 zł kwartalnie, 30 zł 
półrocznie, 60 zł rocznie przyj­
mują placówki pocztowe i listo­
nosze tylko na wsi i w miejsco­
wościach nie posiadających kio­
sków gazetowych.

Druk: Zakłady Graficzne im 
M. Kasprzaka w Poznaniu
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